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W  obliczu pogromów.
Kraków, § maja. [ 

m  Ostrsozenia naszfe, że propogan- 
m  bojkotu Żydów i edżydzśnia Polski 
Oprowadzić atut do krwawych pogre 
aów i że pogromy z natury rzoozy i 

nwngi na podminowany grunt społo- 
*ny przynieść za sobą mogą anarchię 
/ kraju i skierować się także przeciw 
ieżydons, poczynają się —  w pierwszej 
wzynajmnej części —  niestety urzeczy­
wistniać. Ostatnio, zgrozą przejmując* 
wypadki w powiatach rzeszowskim, mie­
leckim, tarnobrzeskim i kolbuszowskim, 
których dokładnego przebiega chwilowo 
jw zcze zresztą nie znany, pewinny o- 
tworzyć o*ry nawet ślepym! Wszak 
oświadczy to chyba e bardzo już groź­
nym nastroju, skoro bandy cywilne roe 
brajają wejsko (Kolbuszowa) lub skore 
kompania,, wyruszająca na front, samo­
wolnie przerywa podróż i wstępuje de 
piasta, aby sebie pehulać na Żydach 
^Rzenzów). N ie altruizm, nie hlozemi 
tyzm, ale prosty paistwowy instynkt 
samozachowawczy powinien społeczeń­
stwo polskie zmusić kategorycznie de 
zmiany frontu wobec Żydów. Wie jest 
to  z naszej strony >nadmierną pobudli­
wością rasy* ani semicką tendeneyą de 
przesady, ale ehłednem wyciągnięciem 
konsokweneyi z rozruchów w środkowej 
Galicji i w całym szeregu miejscowości 
w Królestwie, pod których świożom 
wrażeniem stoimy, jeśli stwierdzamy, że 
Tiib można odżydzió Polski baz 
równoszesnsfo narażenia Polski 
samsj aa szwank! Żydzi na ziemi 
tej żyją i pracują od sseściu lab więcej 
jeszcze sótek lat, 4 wyrwać ich z tej 
ziemi znaczy —  obrazowo mówiąc —  
ziemią tę rozerwać, zostawiając w niej 
głębokie, puste lochy. Z gleby hiszpań­
skiej wyrwano Żydów w podobny spp- 
sśb, co Hiszpania odcierpiała wiekową 
ruiną gospodarczą. A. dziś przecież me­
tody hiszpańskie należą podobno do 
•średniowiecznej przsazłeści, i żaden po­
ważnie myślący mąż stanu nie zeehce 
na nieb budować swego programu poli­
tycznego. N ie  zechce?... A  jednak naro­
dowa deraekracya budnje na nich swój 
program, gdyż hasło odźydzenin jest 
hasłem wybitnie —  hiszpaiskiem. I dla­
tego wskazujemy na narodową demokra­
c ję  i na antysemizm operujący bojko­
tom i odżydzeniem jako na winnych* 
obocnych pogromów. Są one ckutkiem 
endeckiej i antysemickiej igitucyi 9  
do wio i piśmie, a nie —  jak chce dsi- 
siejzzy >Głos Narodu« — powszechnej 
demoralizacji mas wskutek wojny, za­
korzenianej w tych masach niechęci do 
Żydów, zachowania się żydostwa w cią­
gu ubiegłych lat pięciu i roli, jaką ży- 
dostwo polskie odegrało w ootatniem 
stuleciu woboe polskości. N ie  wdając 
się na razie we wszystkie te zarzuty, a 
których dałoby się zreoztą niejedne po­
wiedzieć, przypominamy tylko omówio­
ną przez nas na tern miejscu przed kil­
ka dniami rozmowę Marshalla z Dmow­
skim, w której tenże ostatni, przyparty 
do muru, przyznał, że jedyną rzeczy­
wistą przyczyną bejkotu Żydów  
W Polseo jest zdaniem jego —  
ubóstwe kraju, a więc mement, nie 
od Żydów polskioh zawisły.

przy całej swojej marmośei politycznej,
• «• *   . " __

»Głes Narodu*, który niedawno te-
 iu groził Żydom otwarcie bojkotem i
pogromami na wypadek, gdyby Polska 
nie otrzymała Gdadoka, dziś dopiero 
potępia najsurowiej ekscesy i żąda bez­
względnego ich stłumienia. Zaprzecza 
jednak, by przyczyną pogromów była 
agitacya antysemicka i na podstawie 
naprowadzonych właśnie argumentów 
wykazać pragnie, że winę ponową sa 
mi Żydzi. Bojkot bowiem jeet wedle 
niego czomś nad wyraz niewinnem, ot 
>ideą wystarczania sobie do granic moż­
liwości, ideą dźwignięcia się przede- 
wszystkienr gospodarczo o własnych
siłachc 5 —  ideą, której —  ciągle wedle 
>Grl. N .«  —  hołdują ed stuleci skrupulat­
nie żydzi sami, nie zaspakajając u 
chrześcijan żadnych potrzeb, które sami 
mogą zaspokoić. Nis, tak ni# js s t ,  
pan ie C h o ło n ia w a k i! Przedewszyst- 
kiem : u Żydśw n i e m i  m o w y  o ża­
dnym bojkocie chrześcijan (o ezem Pa­
nu opowie każdy katolicki rzemieślnik, 
reetaurater, cukiernik, niejeden lekarz, 
kupiec, przekupień itd,), a nadto: żaden 
z nas Żydów nie na tyle egoistycz­
ny i —  głupi, by módz cośkolwiek mieć 
przeciw gospodarczemu rozwojowi cpo- 
łeczeństwa polskiego. Pracując nad ży­
dowską siedzibą narodową w Palestynie, 
z ezem w związku stoi, co do swojej 
ilości od rozwoju stotunków zależny od­
pływ Żydów z krajów ich masowego 
osiedlenia, pracując nad gospodarezem 
przewarstwowieniem Żydów tj. odpływem 
ich z handlu do rękodzieła i rolnictwa 
—  idziemy na rękę usiłowaniom społe­
czeństwa polskiego wytworzenia rodzi­
mego stanu trzeciego. Dlatego nic potę­
piamy bynajmniej tych wszystkich dą- 
aod polskich, które idą w kierunku eko - 
nomieznego wzmocnienia się, gospodar­
czego spotężnienia, wytworzenia polskie­
go  kupiectwa i przemysłu. >1« potępia­
my wszelką propagandę n e g » i y w n ą ,  
propagandę, uprawianą pod szowinis- 
tycenem hasłem nienawiści: »n  i e ku­
pujcie u Żydśw!*, skupujcie t y l k e  n 
chrześcijan!« itp., gdyż propaganda taka 
joot nieetyczna, jest zastosowaniem bis- 
marekowskiego „ausrotten!*, joot zabój­
czą fizycznie dla Żydów, a moralnie dla 
Polaków, jest siejbą pogromów, anar­
chii, bolszewizmu.

T ę  propagandę uprawia polska pra­
sa —  proszę nważać, panie Chołoniew­
ski! —  „brukowa, ludowa i anty­
semicka", i o niej to pisaliśmy przed

moralnej i publisystyc *j —  prośwyż- 
sza wiolekroć nakłada poczyta ością i 
niesamowitą wproet pop rnościa woayst- 
k i« inne pisma galicyjskie. I pode—  
gdy dzisiaj sam nawet organ Paduki, 
panie Chołoniewski, potępia —  Tańską 
zresztą ręką —  pogromy „w imię za­
równo ludzkości jak i najprzymitywniej- 
szege interesa narodu polski ego1', to 
„Kuryorek“ przedstawia ekscesy, skier* 
wane —  jak wiadomo — w y ł ą c z -  
n i e przeciw Żydom, jako —  „robotę 
bolszewicką na tyłach armii polskiej"... 
T  a prasa: brukowa, ludowa i antyse­
micka, twerzy atmosferę pogromową i 
przygotowuj* pogromy! Drobny przykład: 
,,Gazeta Podhalańska*' (z 4 km.) organ 
ludu podhalańskiego, ,,konstatuje“  w 
artykule podpisanym imieniem i nazwis 

,kiem przez pewnego księdzu z naiwną 
[prostotą, którą wzdragamy się tu wpreet 
scharakteryzować: „Nieprzejednani wro­
gowie naszego narodu, Niemcy, Żydzi 
i Rosyanie, zgodnie podali sobie ręce, 
aby zm&rtwyehstająeą Ojczyznę naszą 
aąpewrśt strącić do grobu i zakuć w 
kajdany niewoli". Chłop, przeczytawszy 
ten skończony idyotyzm, nie może oczy­
wiście zemścić się na Niemcu i Roeya- 
ninie, ale —  Żyda m a pod ręką i ze 
Żydom obraehewać się może. T «  joot 
źródło pogrom ów! Secyaliści zwalają 
całą winę za pogromy na polityczną 
reakeyę i jej narzędzia: policyę i żon
darmeryę, p. Chołoniewski zwila w iię  
na Żydów — żle tej agitaeyi antysomi-

Cktoj, którą uprlwm ewdeeya i psu*

tenema dniami na tern miejscu: ,,KreW 
bucka płomieniem do głowy, gdy się 
czyto tę prasę!" „ T ę ‘‘ —  panie Choło­
niewski! —  nie znaczy, jak Pan chciał­
byś nam imputować: całą „p  o 1 s k ą“, 
leez —  jak pisaliśmy najwyraźniej „bra­
kową, ludową i antysemicką'*. N ie  kon­
struowaliśmy więc, panie Chołoniewski, 
związku między ekscesami przeciw Ży­
dom a cytowanemi przez pana pismami: 
„Czasem**, „N ow ą Reformą'*, „N aprie- 
dem“ i „G oiccm 4*, ale konstruowaliśmy 
tenże związek —  a twierdzenie nasze 
podtrzymujemy w całości i nadal! —  
między pogromami Żydśw a —  „Lą­
dem Katolickim", „Piastom11 itp., „(Hp- 
sem Narodu'* itp , a prsedewasystkiem 
„Kttryerki«m“ itp,, który to oOatcż •

jej ch rac  i jmj spokrewniona, i która 
tworwy grant ped pogromy, nie dioą 
widnieć aai „Robotnik" ani p. Choło- 
niowih i. A  jednak jcot »na widoooną 
iuk aa dłoni!

Ni# spierajmy sią atoli o przyczyny 
pogromów w dtwili, kiedy przeżywamy 
ick zbitki. Głdy same apcłocsoictwn 
pclzkic poczyna nznswaś ick sakcdliwcść^ 
winno pem ciś dotychczasową metodę 
wydawania kwestyi żydowskiej na łup 
prazio antysemickiej, gdyż ta  metoda 
prewad*i£tylko do pogromów. Poważna 

I prasa polska mmsi cif zająś sprawą Ży- 
|ylśw w Polsce i staraś ais ją rezwiąsai. 
w diekm sprawiedliwości i wzajemnogó 
srcznmienia ohcpślnyeh petrzeb i ko- 
niocncści. Zarzica się zawsze Żyda ta 
że idą z silniejszym. Rdyky 
aawet byłe —  dlaczcgc dziś, gdy f #j. 
ska ctajc się tym włośnic czynr 
cilniojszym, nic sinrncic się o p  tgytka- 
nio scbic Żydśw? Najprcstor a r »cya 
stani dyktuje tc naczelne wsglw 2tJśw 
wskazanie! Tak czy owak n  wmclkn 
ceną ustać przodewczyctki' 41̂  m u ią „
pegremy. Rząd^sam m n r ,  «  ^  
ale mc wizyttko. Spcłó m 4 łtw o  lłki# 
j « t  zatriU  idcclcgią f 
cką. •bowiązkicm pr u
skicj jcot działaś la n^adamiająco i  
cświccąjąco. , f 9  trupach niewin­
nych eflar znajd//it i i f  dr9(k do p, r>_ 
zomicmn i zgz ó y ! Byłby na tc istetnio 
was juz najr^rizzy!

Przebieg pogromu 
w Kolbuszowej.

K r a k ó w ,  8. maja.
Pogrom w Kolbuszowej rozpoczął się 

w poniedziałek i .  bm. popołudniu. Chłopi 
okoliczni — tym razem jeczeae nie uzbro­
jeni — splądrowali mieszkanie Dawida 
Ecksteina i cklep Józefa Rosenfolda. Roz­
pędziła ich miejcccwa żandarmerya.

W  poniedziałek w noey nadeszło dsi 
Kolbuszowej IW  zamiejBcowego iałniorm.

We wtorek, ś. bm. rano (daieó tar­
gowy) usiłowało wojsko nie wpuścić de 
miasta chłopów, napierających ze wszech 
stron. Atoli w jednem miejscu przełamał* 
uzbrojona banda kordon żołnierzy i wpa 
dła do miasta, które w tej chwili stałe 
się łupem tłuszczy. Żołnierze na ogół byii 
odtąd bezradni.

Dzicz rzuciła się ua tklepy żydów 
skie, które doszezętnie wyrabowała. Za­
znaczyć należy, że splądrowane sklepy 
wyłącznie żydowskie, a to wszystkie beo 
wyjątku. Sklepy katolickie zostały zupeł­
nie nienaruszone. Naoto splądrowano tei 
prawie wszystkie mieszkania żydowskie.

Tłuszcza biła każdego Żyda, jakiego 
napotkała na nliey lub przydybała w 
domu.

Zabiel *ą : 1. Salomon B c b n o r  (92 
lat, leżał w łóżku chcry), 2. Pajcech 
L i c h t m a n a  « 5  lat), 3. Sara B 1 i t z e r 
(około 70 1.), ś. Markus S i l b e r  (około 
70 1.), 5. Rywka A n c h b i e s i g e r  (S6 I.) 
6. Markns K i r c c h b a u m  (24 lat, za 
strzelony przez ekscedenta na cmentarzu 
żydowskim gdzie się ukrył — okupił si* 
kilka napastującym go bandytom a gdy 
wkońcu zabrakło mu pieniędzy, został za­
strzelony), 7. Sara Hen a N i t o w i c z  (o- 
koło 65 I.), I  N a f t a  li, s y n  melameda 
(nauczyciela żydowskiego) — 2t kilka 
lat. 9. ż o n a  Hersza B i e n e n a t e c k a  
(około 6ó L). Ma być jeszcze jedna osoba 
zabita.

Ciężko rannych ject ckoło eto osśb. 
Również harda* widu lżej rannych.

Pogrom trw al do wtorku w noay. Wów­
czas tłum, Splądrowawszy wszystko ao się 
dało, opuścił miasto. Splądrowane rzeczy 
zabierali ^kscedenei ua rękach i na ple- 
eaeh — rrozów z# sobą uie mieli.

Żołnierze czynili co wtegli, atoli we- 
bee przeważającego tła as a byli bezraunl. 
Jeden Oddział tełniany został przez tłnaa 
wręau rucbrsjony.

Miejscowa intdiganaya i mieszesaaie 
zachowali się webee Żydów p r z y j a z ' -  
a i f .  W ciągu dnia nie wpuszczali ick 
wprawdzie dó siebie z obawy przed eks- 
cedeaUmi, atoli WiOCSÓr przyjęli Żydów, 
dając im nocleg i peżywieai*.

Z pośród żandarmów padły 2 osoby.
Bkccedentów sgiaęło podobno ośmiu.
Wczoraj, we środę, panował w Kol­

buszowej spokój — ementaruy. Ludność 
katolicka pomaga Żydem, Żydzi nie mają 
formalnie nic — są kompletaie obrabo­
wani. Pomoc lekarska i finansowa ko­
nieczna.

Rozruchy w Baranowie 
i Brzostku.

K r a k ó w ,  S. maja.
Z Rseszowa telografają nam:
W B a r a n o w a  i B r z o s t k a  wj -  

bueiły roziUeby antyżydowskie.

na

Ekscns; z Hilkrinii.
Kraków, s mają.

Oseba przybyła z Wolbromia donosi 
następujące szczegóły a rozruchach 

antyżydowskich, które ntisły miejsce w W#I-^ 
bromiu, w poniedziałek, daia 8 bm.

W dniu tym odbywał się w Wolbromiu 
pobór do wojska. Poborowi .ju ż od nie­
dzieli wieczór wymuszali n ac iach  większa 
lub mniejsze kwoty pieniężne. Pozatem bil 
w poniedziałek rano wszystkich Żydów, 
jaey się tylko pojawili n« nliey. Popołudniu 
poaeęłi masowo wybijać szyby w mios?-



kaliach tydewskich i wdzierać się d i 
sklepów i demów, gdzie rabowali i plą 
dreweli, ca eią .ylke dała. Hadla rabował, 
sprzęty, aieeęayt przedmiety, wdriarali się 
da piwnic, (dc l1 u handlarzy win rezieweli 
beczki wina, a zwłaszcza wszędzie wymu­
sza) I pieniądze.

Charaktery etycznem jest, ż* kiedy miał! 
przyjść da eapriytiędania eseatorewanych, 
była w budynku pabarowym aaladwie 
kilka aa6h, a resztę, rabijąeę po mieście, 
trzeba była dapiera aprawadzać żandarmami 

W całym Welbrewlu była przedpe- 
łudaiem tytka kilku żandarmów, gdy i  reszta 
Udała się w akalleę na poszukiwania 
baadyiy.

Władze cywilne, raprezentowana przez 
kamiaarza pewietewego. ktdry asy eto wał 
przy peborie, depiara papołidail ia
Mostek rozdzierających krzykdw kabiat iy- 
dawskleh w gmaebu pabarowym (gdyż 
raąZciytal pochowani byli po demach)
zwrdaiiy się de Olkusza o pamac. Keplera 
wisezdr kilka patrali patrałiło uspoiś tłum. 
W  neey zjechała da Welbremia wiele bab
•kelieznych z wazami i worami, atali strza­
łami zmiatana ja da adwratu.

Z żydów waibromekich stawało w po- 
niedziałak bardzo niewielu do poboru, a 
to właśaia z powodu paniki panującej
w miaście Nad tymi zaś młedymi iydami, 
którzy stawali da pabaru i zastali aeeeła- 
owani, znęcali się kalsdzy paborowi w 
'asie eaakania na złatanie przysięgi, st 
eiero kamiaarz graźbami zmusił wójta 

śaej ae wsi ekeliczaych, podjudzającego 
awyrh, de zaprzestania.
'•faro wa wtersk i wczoraj (we śradę) 

ydzi welbremscy w bardzo znacz- 
da pabaru.

zaznaczyć, te synów chłtpekieh 
usiała żandarm ery a w wiąk- 
1 przymusowa da pobaru.

Pobitych w czasie ebsceaów zastała 
kilkudziesięciu Żydów, a sskody materyalne 
wyneezą kilkadziesiąt tysięcy Koran. W 
bitych jeet bardzo wiele szyb.

Łndaedć iydewska żyje dalej w stra­
chu 1 czyni starania u władz a zarządzenie 
większych Środków bezpieczeństwa.

Etany w Książa liaikna.
Kraków, • maja 

W  Książu wielkim (koto Miechowa) 
wybili w piątek, 2 bm. wieczorem rekruci 
przejeżdżający furmankami z Miechowa 
przeć te mlaełeczko, szyby w kilku domach 
żydowskich i zranili w głowę niejakiego 
Wdntranba. W  sobotę, 3 bm., wieczorem 
przybyli cbłepi ekollczni do miasteczka i 
napadli na Żydów. Ciężko ranni są : Mendel 
Nerowitz, sabjekt jego Jaseł Horewitz, 
Meadel Rezmajti, pisarz w tartaku (bardzo 
dętko ranny), jego żona i syn, Alter Wiener, 
żoaa kupca Ferlegra, reezta lżej ranni. Ra­
zem ranayeh 16 Żydów. Wybito bardze 
wiele tayb. Na skutek interwencyi miejsco­
wego Wędzę dsła milicja salwę w powie­
trze. Nazajutrz przybyło wojsko z Kielc, 
peczem nastał spokój.

Akcya rządu celem stłumienia 
pogromew.

Komendantem aaszelnym w średkó- 
wej (łalieyi, któremu rząd warsnawski 
purusnył kierownictw# ake j ą , celem 
stłumienia rozruchów, zestal mianowany 
gen. Szum et a. Cywilnym kemisariem 
yrty beku gen. Szamety został p. B i e- 
derman.
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egu Wisły. Południowa t 
nion wschodnioh Prus od i  
bądzio untelone ne postaw 

tu. Gdańsk wraz ze swą booą 
olicą bądzio wolnem państwa 
acko-eaśska granice będzie 
.odnie z życzeniami ladaećai. , .
Braeśola litewskiego zostajo en u{owe-

y. Niemcy rezygnują ze wezystkieh » ,woieh
rawt tytułów prawnych i  przywi a '• » ,
,o do sweieb posiadłości położony^ a >a
iurepą. Niemcy rezygnują naicjusiewyeh i eprzymierzonych Ze I iyczenia i 'T '   w .szyotkleh zamorskich £— -? -■ * » ■ { *  ; *  p f f i S "  c n '* . " ' '—  « v -* «*. - ’  r .aiadłoóoi, nstn» » ' j .  c*  « •  Pf*ynalti~

-  „ n Chin J  P le b U ey ^

od 1. stycznia 1911 przeatał byś eoęśeią 
■iemieckiege związku celnego.
Zakaz fortyfikacji aa wschód od Reaa

Odnośnie do lewego brzegu Renu 
zarządza traktat, że Niemcy na teryteryum 
przynajmniej *0 kilometrów na wschód 
od Renu nie będą mieli prawa budować 
żtdnyeb fertyfikaeyi. Na tern terytcłyum 
nie wolne Niemcom ani stale, ani Maso­
we utrzymywać wejska, ani teó instytucji, 
riużąeyeh do ułatwienia mobilizacji. Je 
żeli nastąpi narusnenie tego artykułu, 
wóweoae będą Ńiemey uważane za kraj, 
ktpry pepełnił krok aieprzyjacielski prze­
ciw śygnataryuzzom traktatu i jako kraj 
który namierza naruszyć pokój światowy.

Sprawa aaglębla Smary.
Jak# kompensatą za zniszczenie kopalń 

we Franeyi północnej i jako zapłatę na ra­
chunek odszkedowania, edstąpią Niemcy 
Fraaeyi we wspólne posiadanie zagłębie 
Saary, ze wszystkie ni środkami i urządze­
niami. Będzie ano oszacewane przez komi­
sje 1 włączane de samy odszkedowania. 
Po latach 15 nastąpi plebiscyt w ceia uały--/nu j * irćłanJn

kelicy Kłajpedy, ma być odcłąpieay pai- 
stwam sprzymierzonym, Niemcy zgadzają 
się przyją tę regalacyę, potrzebną ze wzglę­
dów ne naredoweść mieszkańców. Granice 
Gdadela będą przeć komiayę. która ma 
być zmmiaaewaną w  przeciągu sześciu mls- 
sięcy po zawarcia pekeju, ustalona Komi­
sja ta będzie się składała z trzech przed­
staw isieli państw koalicji i sprzymierz® 
aycb 1 po jednym przedstawiciela Niemiec 
i Falski.

Terytorym pozaeuropejskie.
Ustęp 1T detyczy pol tycznej reken- 

struksyi (erytoryów pezaeuropejskich, za­
wiera ególną rezygnację Niemiec z zagra 
nicznych kolonii i praw, przyznaje dalej 
Anglii protektorat aad Bgiptem analuje akt 
z Algesiras.

•graniczenie zbrojeń.
Ustęp V zawiera wojskowe, morskie i 

aerounatycine warecki i ogranicza rezmiar 
niemieckiej armii i floty, znosi po wszech «ą 
•łoibę wojskową w Niemczech jako pierw­
szy krok do ególsego rosbrejenia.

Powrót jeńców wojennych.
Ustęp YI nakłada na wszystkie państwa 

pedpisać na traktaeie ebowiązek utrzyma­
nia wszystkich grabów poległych na wej- 
nie i reguluje sprawę pewrota jeńców we- 
jennyeh.

Karm Wilhelmm.
Wedle ustępu VIL ma być żądane ed 

rządu holenderskiege wydauie byłege eo- 
sarze Wilhelma. Btwerzony będzie osobny 
trybunał, de którego będzie należeć po 
jedRym sędziu z każdego t  pięciu wielkich 
mocaratw. Trybunał, kierując się najwjó- 
ssemi zasadami międzynarodowej polityki, 
będzie miał obowiązek orzec wszelką karę 
którą uzna za edpowiednią.

Odszkodowania wojenae.
W  ustępie e odszkodowaniu wojenna* 

pewiedziane jest: Państwa ententy i aprzy- 
mierzone czynią Niemcy odpowiedzialnami 
za wszystkie straty, jakie powstały wskutek 
wejay. Ogólna suma edszkodowania prze- 
kreeey może zdolność płacenia Niemiec. 
Niemcy biorę na siebie odszkodowanie 
wszystkich sikód. wyrządzonych osobom 
cywilnym, a które aą określone w siedmiu 
kategoryacb. Ogólns odszkodowanie, do 
jakiego zapłacenia będą Niemcy zobowią­
zane, które pedpada pod tych siedw kata* 
goryi astaloaem będsie najpóźniej do maja 
1131 roku. Oprócz tego mnją Niemcy zwrócić 
aliantom zabraną gotówkę i niektórę przed­
mioty, które mogą być ronpoznane. Jaka 
natychmiastowy krok w kierunku odbudowy 
mają Niemcy w przeciągu dwóch l*t aa- 
płacić M  miliardów marek w słocie, ta- 
warach, okrętach i w innej fermie. Komisja 
edsskedewaweaa ma zbadać niemiecki

system pedatfcewy. Odnośnie da nieśnieCku 
łlofy handlowej uzsaje rąąd niemiecki fr  
w# albutiów do zwrócenia lm (Srana 
wszystkich ich okrętów tona za tonę, klaes 
za klecę, podobnie toż i okręty rybackie, 
jakie w czasie wojny bądć to zostały saine 
eaone, bądź, toż uszkodzone. Wszystkie 
iiómiockie okręty kandlowe o pojemnoóm 
IfliO ton i wyżej, połowa okrętów od IMB 
do ItOÓ ton, czwarta caęść okrętów ty- 
backich mają być w przeoiągu dwuch mie­
sięcy wydane. Rząd niemiecki zgadza się 
aa to, iż w przeciągu najbliższych szoódb 
lat Wybuduje aa rachunek koalicji okręty 
handlowe, o łącznej pojemności 300.0*0 ton.

Dalcze postanowienia.
Ustęp. IX. zawiera klausule finansowe 

w celu urzeczywistnienia zarządzeń poprze­
dniego natępu.

•stęp. X. jest bardzo długi i skompli­
kowany i przywraca moc obowiązającą 
umów i koncesji, wynikłych z Interesów 
nie polityeznych n. p. co do poest telegra­
fów zdrowotności i tp., które obowiązywały 
przed wejną. Sstęp ten zawiera apecyalne 
pestanowienie co do handlu opium i pe 
dębnymi średkami.

Oetęp XI. dotyczy żeglugi powietrznej* 
Ustęp XII. zawiera klausule ee »  

międzynarodowej kentroli portów, kanałów 
kolei ze specyalneml postanowieniami et 
de kanału kileńskiego.

Ifstęp XIII. dotyczy umowy ce d« 
pracy.
Gwarancje przeprowadzenia traktatu.

Ustęp XIV. wylicza gwaraneye, jakie 
przysługują aliantom co do wypełnienia 
Warunków traktatu pokejowege. Niemieckie 
torytoryum ne zachód ed Renu i przyczółki 
mostowe będą prssz wojska sojusznicze i 
sprzymierzone obsadzone przez lat 15.

Jeżeli Niemcy wypełnią warunki trak­
tatu, wówczas będą epróżnione (wsiystkkji 
terytorya, między innemi przyczółek *o -  
stewy Kelopia — po latach 5, wszystkie 
inne terytorya, międsy innenai prayczół* 
mostowy Koblencja po latach 1§, reszta 
noś, międsy innemi przyczółek mostowy 
Moguncja — po latach li.

jeóeli komisja odszkodować mtęd.w- 
sojusznicmt uzna, ie Niemcy nie dopalnły 
w przeciąga lat l i  zobowiązać, wówcmp 
wspomniana tarytorum b ę d z i a p o n o w ­
nie  obs adzona .  Jeioli do lat Niem­
e j wypełnią warunki wówczas nr mim 
okupa cy jna  będzie na tychmias t  wy­
co f ana ,

K o ty ftk a a ęrm  t r n k ta ta .

•stęp XV. wrooocże idotyeay ra^rkbe^i 
traktatu. -

Chin 
Cni-j

ich w_T, _
podobnie t w oduiosieniu do 
wszystkich swoich przywilejów w 
naeh,

•raa ice  Niemiec.
Ustęp IL dotyezy granic Niemiee. Gra­

nice Niemiec ustalone aą w dwóch arty­
kułach. Pierwszy traktuje o właściwych 
Niemcach, drugi o Prusach wschodnich. 
Linia graniczna między nowtm państwem 
pelskiem z jednej strony, a wschodniemi 
Prusami z drugiej ztrony i linia graniczna 
między wsckedniemi Prusami a Litwą 
o tyle w ssczogólach ustalone, że nie 
dą pezestawioue komisjom graniczny

Po wręczeniu . - . .
i owych delegacyi niemieckiej
V  V   ̂  — «««•! MAfioei

Nad traktatem będiie

ięazy »K « »u u iw i , ,   ,
tyle w ssczogólach ustalone, że nie bą 

uą pezestawioue komisjom granicznym, 
celem uregulewania na miejscu. Granica 
Luksemburgu i Szwsjcaryi jest t» kasa ma, 
jak w sierpuiu r. 191-4. Granica z Franeyą 
jest taka, jaka by a dnia 13. lioea 1*70 
reku, z zastrzeżeniem oo do zagłębia 
Saary. Granica z Aintryą jest taka, jak 
dnia 8. sierpnia 1914, aż do puuktu, gdzie 
się zaczyna nowe państwo polskie. Gra 
nica między Nięm<ami a Da-dą I ozęśó 
granicy między Prutami wschodniemi a 
Polską pozostawiona jest rozstrzygnię 
ciu plobisoytu.
Stosunek do Belgii 1 Luksembarga.

Ustęp HI. postaeawia, i *  Niemoy mu 
ją się zrodzić ne naiesienie traktatu s 
roku l ł %  na mocy którego Belgia za­
stała uznaną za aentralną. #daeśaie de 
Luksemburga odwołują Niemcy wszystkie 
■woje traktaty i keaweneye n W. Ks. 
Luksemburskiem i Oanają, ćo Knkeembnrg

dyskusya.
W in d eó . PAT . „N. Nr. ?»«###“

donósi: Pretokół, przedłożony esłookem 
kenfereneyi pokoj*wej, priewMtje ter­
min 14-dniowj aa pisemny edpowied# 
niemieek|. Osobny termin będoie póćtainj 
wysnaueny na przyjęcie traktnów X pre- 
tekołi wynika, ńe nad wszystkimi kwo- 
styami, n więs także i nad kwestynmi 
tetytoryalaemi, depnsaenaUę jeet dye- 
knsy*.

'nie do plebiscytu dl. p.hMnj._

2S5& -I
łudniową granicą v  schodntCu 7
nocną granicą ekręgu rcjencyi Oifc.*y"*k,ej 
ne obs arze, zakreślonym' hnią dotykającej 
wschodnich i zachodnich Pru’S, aż do pe-, 
łączenia się z lin ą graniczną mie dzy okrę­
gami oleckim i węgoborskim, następnie li­
nią graniczną od Oleska, aż do jej połą 
czeaia się z obecną granicą państwa. Dru­
gi plebiscyt nastąpi w okręgach Postollń- 
ski, (Stuhm), i Rcgóżańskim (Posenburg) 
i w częściach okręgu nulborskiego i kwi­
dzyńskiego, położonych na wschód od W i­
sły. W  każdym z obu wypadków będą
musiały wojska niemieckie i urzędu w prze- o ‘ godźintaTrUgiej po p o łu d n V *^ zd 7 ^ : 
c ią g a li  dm po zawarcm P fo ju ^ p u ś a ć  xjef dża4 i t l ^ 1 *  uf.cay.te w r ^ I

preliminarza pskojowege. L»ekgatów nty- 
m eckicb wprowadził do sali pułkownik

Miemey sami penesną, 
Pe ebu stronach 

tareas

Akt wręczenia traktatu 
delegacyi niemiecKiej.

Wiedeń, PAT. B. 
lina: „Lokalanrzeiger*

Kor. den&si z Ber- 
donosi z vv;«rsalu

ciągu nu (ił « ... —-     r  r
kraj) Obszary te będą oddane pod pieczę 
komisyi pięciu członków, którzy będą za­
mianowani przez pięć państw sojuszniczych 
i sprzymierzonych. Komisy# ta będzie mia­
ła za zadanie przeprowadzić welne, tajne < 
sprawiedliwe głesowanie. Zaproponuje cna 
następnie pięciu mocarstwem linię granicz­
ną i skeńczy swoje prace, gdy nowe gra­
nice będzie aitalona, a nowe włada# wpre 
wadzene.

Wehodule Prusy 
będą miały wolny przystęp do Wisty i pra­
we pełnege ubywanie Wisły. Półneene- 
wsahedoi atenwek wsehednick Prun W e-

Henris. Del ega. ci niemiaccy, wszedtezy de 
sali. ukłoniU się delegatom hoalicyi, którzy 
powstali z miejsc i urocayście odpowie­
dzieli na nkłen delegatów niemieckich. Cie- 
menceau wygłosił następnie przemówienie, 
*  którem powiedział, ic  warunki pekojn 
są eięikie, są cne jednak wynikiem wejny, 
którą Niemcy w okrutny sposób świata 
narzucili. Brockdorff-Rantzaa edpewiedaiał 
po niemiecka. Każde zdania jege prnemó- 

, wiania tłómećsyli tłómaone na jtyyk angieł- 
•ta i taaneneta. Breekderf-Sąątaaa ęśwtad •

• y t. że nie tylke 
winę m wybuch wejny
byty ofcruciedatwa i nadużycia ____
indnege narodu nie pozostaia czyste- Prze­
mówienie swe nekoćezył br. Bre kdotaf- 
Rantaan Mewami: Przyjmuję traktat z de­
brą walą przeetnctyowanife wszystkich wa­
runków i w nadrói, be będziemy mogli gę 
pedpisać. O godadnie 4-tej pepoładoin de­
legaci niemieccy spuścili salę.

Przygnębieni® w Berlinie.
Wtedeś. PAT. „N. W. jeurnal* denest 

z Berlina: W kolach parlamentarnych wy­
wołały warunki', pekojowe, ogłoszeń# przea 
Biur# Reutera, wprost przerażenie, szcze­
gólnie n socjalnych demokratów którzy, po> 
rewelacji w  Niemczech spodziewali się 
względniejszego traklewania przez koalicję^ 
Delegaci niemieccy poczynią swe wnioskL 
nie łudzą się jednak ce de rozmiaru ustępstw, 
które będą megli uzyskać. Traktat w brzmie­
nia ebecnem, nie może być podpisany 
prae* inden rząd niemiecki. Karyer, którj 
me przywieść dekladny tekst traktatu, przy- 
jedsio do Berlina depiere w piątek. N i* 
jest ^ewnetu, czy taket traktatu będzt* 
we^ńle egłoMoay.

Wrażenie we Wiedniu.
W le d e i .  PAT . Dzienniki wiedeń­

skie, emswiająe traktat pekojowy, ■*:- 
n a w a  ją, że pestanowienie traktatn prze- 
neły najgemare ewekiwania- Dsienaita 
MmywaJl preMainajn, praedłeńeap w 
Weesnia „%iw»lMtaede'‘ .
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Fidwewski p n y  wręczaniu 
warunków pokojowych.
W itJ e ń .  F A T . B ker. loaesi z

Facjat: Ha yr«eiąjsaem posisAaaaii,
W  kfctrem wrfa*«*e warunki pokojowa 
dai*<a *<k aienieekim kył sakże oktety 
p. pelskiek miaisiiiw Paderetraki.

Newy projekt w apraw ie Rjeki.
L u i I t i .  PAT. Jteuter <?eaosi z Pa- 

9 « .  u m u u * r  fraiuiski w Rrymie 
postawił wniosek aby Bjeka był ko ra­
ku 1976 aimiaiserowaka przeć W łe-
£ w eharakterae n i*ndat»ryiiia Ewif- 

j u m w .  i> *  b ( i  jaraim  ma byś 
■ eśiogłośr kilku mit ad Bjoki wybt- 
dwwssy aawy part dla Jugosłowian, po- 
t  mm. Ejek* przypadało Włotkam. W le- 
ehg f t u a  się aa pertraktowanie aa taj 
podstawie.

paśsłiu kaaHapl garowe byłyby dag Au-

Frzed wyjazdem delegatów 
niem. Auatryi.

Włodek PAT. »N. Fi. Prcese“  donosi 
Sakr. dla apraw aagr. Bauer, oświaderyl 
m  pcaiedseala et. kej&iuyi Zrremadieaia 
Barcią łe pnad 14 dniami oiwkdceyl ma
s M  misyi wojak. ang. pułk. Kuningham, ie

słryi daleka Idące koacecyt taryteiyalri': 
flmumewe eraz apr«wiaacyjM, gdyby nipp. 
Atnłrya zrzekła się przyłączenia aa Niemiec. 
>aU słycbać, ta ytoryaiae koacasye wiałyby 
dotyczyć pewaaj części Laca Cze^Iiiego, 
akr. iwaimsklago a ewentualnie i zacLed- 
alej eaęści W r*er. Dalej dane Au*, ryi da 
zrozumienia, Ae w kwaatyi potadn. Tyralu 
aie padło jeszcze ostatitie słowo oraz, 1» 
mogłyby być urzeczywistnione życronU 
Austryi aa da pał. Styryi i Karyntyf. Ko­
alicja pcdwyżjzyłaby dowóz suroweó*r da 
Aastr/i i postarzany się o par. owe kor- 
■» waluty, wpływając ar państwa naredo- 
śdowe, by objęły procentowe fagici kesfc- 
tdw wojennych. Raf- rat dra Bauęio przyję­
ło kon *ya jeanogłośnie da wiadomości. 
Wszystkie stronn.ctwa zapropoaołi iły prez. 
ągraia. naród Seitża na przewatdnicząaagA 
aelagacyi pokaja we j.

W i e d e i .  PAT. ,M. Fr. Preose* do­
nosi te prezes aieoi.-aust'. Igrom, naród. 
Seitz aa dzisiejsze-a posiedzeniu kemisyi 
gl. o« zri '4c*yi će nic przyjmują fic id  atu 
pras. deltgacyi pokojowej i iip*n.-austr. ktfc- 
ra ma wyjechać to paryża w niedilalę w.

W i a a e «. PAT. . Der Meue T a g ' do- 
aesi, jaL p tdaje ce j  beka pewnego, te Lo- 
allcya nie zemiona narzucić: Auatoyi poko­
ju, prseeiwaie zamierzają petity y żraucuwy 
ktarzy są miarodajni dta ukształtowania się 
stosunków w Europie środkowej, ustali: 
n«ktet pokojowy z aiem.-Aaatr> ą w dra­
dze r n  a n i

Projekt Deklaraeyi Konstytucyjnej.

Całr.m pereaumi»a5a się z iastybwy*" 
sń ddaUjąaeuii aa prewlacyf ua pola 
orfa i ctwi i wychowania zwałuje powjż 
sae Tawar.'ys‘v.'o przedwstępną koaleren. 
eyę da Krakowa aa dziad 11 i 12 staja b, 
r~ gdyk z akazyi ajazdu yońsbfego nieza­
wodnie ciału przedstawicieli takick lastria- 
cyi uaajdiie r ę  między uczestnikami z> 
dn Interesowanych oprassa się o zawiada- 
minaie p̂ &emaa Towarzystwa da rąk śekra- 
tei -a dra Laaera ad w w Krakowie ul. 
śur. Oertr.dy 14 a swem przybyciu, Oa- 
dziaę kanferaaćyi i miajua* jaj odbycia o- 
zaaczy się w porozumienia ze zgłoszonym! 
ustępcami iastyiucyi szkolnych

Ci aą skłi a  skinfiskawanymi 
a  Kazimierzu tawarami.

Krakdw 7 maja.

rauszami *:ę stałe r.\: wiadame nu(#Vl 
pojłł»v.l sir 'y iiZ  liadkwaa w daiaaalkadk 
kami-a&ai dyr-łc^i po'.cyi, iż t «a ^  cię 
fleiurwe aa do poebadznia p iszeaegółgy; < 
prsadaiotów, które rozstr^ygaie, co aa się 
z tyai rzwrk.ni staś*.

Z piama pa . Kulicakowskiego v.yatka 
josaa, jaką rak; odegra! ćyrekur j olicyi 
aodczas -awizyi na Kaźmierza Be? w^gię- 
*U iu to, tmj iuieyatywę da konfiskowaalu 
towarów c » i  dyreacyn policyi, ezy iaoat 
władn, radabyśmy jednak witdz<-ć, ao 
ale ‘tlało za akonhskowan/mi towarami i 
kto wjriugrodai ludności żydowskiej^ 
kiśraj, !at wiadomo, odbierano tak śmiesz­
nie aałe sapar y, jak dwa kilo mąki, lak 1 
kj>. „ j u ,  panlaalour sśraty ? ?.

Moia kempetentne czynniki dadzą nam 
w tym kier. nka wyjaanienie.FI

(Cme
VU.

Kąkajaią kanstytueyi polakiej jeit, 
im w uaraaeh obywateli zapieana jesl i u 
pojęcia iśh a pedatawacb ładu społjcz- 
aaga wynata. Pozatem. o perzrd) a  praw- 
aya  sr alaeuakaeh między miasskańaami 
a właduami reaslrsygają eądy, których 
ladaoiaoi aat, aa pooaueiu prawnem oby-
S teia, epies.jąe się paawijaś ja l  mtrwa- 

i przycuam aiamionowaś ma eędziegó 
aariąsak śdhc!y ■ pojęcien. og<y* i cpw- 
wjadliwaśei. Sodaiowie powoływani i i a. - 
waai będą w apóeób uatawami wukauany. 
Hyraki i aaoaeaania aądowa wydawano 
aeoą w iaieaia Air ^zypaspaiitej. Celem 
'a r  a i prrekracoanie prawa ma byś p ize- 
de u lapitkiem azpałecraiaaia abywateli 
wyatępnyrfh. Kaideaa podsądnemu gwa* 
uaataja się pi iwo da obrony ad pierwiast­
kowego Aadatwa pouząwauy i ladzkośe 
dla potępionego przaa atoaowaaia wyro 
baw warunkowych. Priy aądzouiu abrodni 
O B b i j f i i  będzie Sprawę sąd na pod­
stawia r  lania 12 praysięgl/ck s liczby o- 
bywatali pawałauyab, aby nad formalnem 
prawem w wyrakach rąda górowała ao- 
i teoaśś i sprawi* dliwGśś naro.ia.

V III. S ita  zb ro jn a .
Kzetapoapolita de pokoju powazech- 

aege zmierza, Jaci p.>łożoaa międ ly . 
•wam aajandaiczeoii, atpneczająueai jej 
)»rawa do aiapodiagłoaci i eatośei, ansu- 

im - jaat pokój silą orę>.a aebramaa. 
winien jezi eebis s&meau obronę. 

Hłnyeey pmato obywatele obowiązani aą 
da aęśnej obrany Rzeczypospolitej, jej

honoru, wolności, oasad i praw. W  tym 
•ale wszyscy — niewiasty wyjąwszy — 
prseebodaą ad M raku iyeia świeżenia 
wojskowe, orna 29 letnią do pospolitego 
Mue.tia pizynaieżaośe.

Wojsko, aby przeznaczenia swego 
nieomylnie depełailo, winna posłuszeństwo 
swojej władzy przitoaoaej, azanowaś pra­
wa i anikaa rozwielaażniaaia ducha wo­
jennego.

K«a ubrojna rfusy narodowi i używana 
będzie aa ogaino nirodu poIrzeDy, jak 
więa obronę grania i epoLojności powsze- 
akaaj, albo aa pomoe prawu, gdyby kto 
w wykonania jago opór stanowił.

Wymarsa wojaka Rzaszynospolitej do 
obayah krajów i pobyt w Kzecnpospo- 
1: tej wojsk aadaoalemskish dopuszczony 
będzie jedynie aa mety uchwały sej- 
aawaj.

DC. S karb .

Wlasneśś i pracę, woluuśś i buzpie- 
Metsiwa poręcza obywatelom Szeczypos- 
pelita; obywatel ala utrwalenia wolności
i roukwitu Rzeczypospolitej, mienie swoje,
u w potrzebach i nrew jej ofiaruje. Sza­
fować niemi nad miarę Rzeczpospolita 
nie będzie, leca sprawiedliwy ustali po- 
ber postępowy od majątku, dochodów, 
prayr >stu wanośei, zbytków, ni 3 nadwy- 
rężając obywatelo-n środków utrzymania 
podntkami pośrednimi or&z unikając mo­
nopoli, któreby raczej kn zyskowi strarba, 
ai/. ku obywateli wygodzie i dostępności 
spożyć a sunier/aly. '

ęDokeścaeaie aastępę.

Ijizś irpi/ncjfi syonistfeysei 
ile zaek. Galicji.

Geztrainy K iwitet Orgaaizaeyi fiyeai- 
s^s *tj dla ja^li. O dicyi komunikuje: 

Zjazd organizacyi ayonistyczncj dla a ‘- 
rhadaiaj Onlicyi, zwołany na podstawie 
S ust. a zgrom, i ezpecznij się w ai dzielę 
11 bm. e gedz. 19 i pół, przed nołudriitm 
v  wielkiej s-Ii kahała a) Krs k wska 41.

D-łtg*c., którzy prosili o przygotowa- 
a e mm ,,kai mają się zgłosić do Biura 
Ujazdu Stradom la. I. p. of., aaś w  nie 
dzi^ę po godz. 19 rzed poł. w malw sa 
d kukała, Ara.ow ka 41,

Łcgitymucye dla dclogatś v z wybara, 
Mprefontaulśw korńtotśw powiatowych aie 
* wyborz i męiów zsutewa grup miojsco- 
d̂ yah, uprawniające jedyaie do witępa aa 
dalą e*ra< wydaj# się w sobotę od 9 —19 
wiaczarom i w aiedaielę od t  — 19 
pwed |>, w wylej wymiJslonem liurae, 
aaś »  19 aj godzinie w mułau uili kabała.

Me* wie ae uren ta grup rócjaeaaryck 
fjtaBiżr) i#  s w i j ,  fcor.y dotąd MpFoeaa- 
BlS aa 2jaad a te ofenyaodi, wfrsymują je w 
Wg*pa A m  i  aa akwasiam Ugitymaafi

ewoj wapy miejicewej.
Członkowie wszystkich komisyi korni- 

lotu orgnnizaeyjnogo Zjacd rgłos^ą się i, 
sohotę o 7-ej wiccz. w lckaia ora. syeo 
StraduLi 16 I p. ofic.

Związek szkolny.
Od wielH lat zakłada rię po miastach 

i ciasteczkach rśżno instytucye dla nauki 
języka i literatury hebrajskiej. Szkoły te czy 
kursa często się r®,związują, a >e które i- 
stuieją dłużej, idą luzem, nic wspierając się 
nawzajem. Podejmowano już rśżne prśby 
zergamzewania zbiorowej pracy tych insty 
t cyi, ala wojna przerwała wszelkie nsito- 
waaią.

Żydowski# Towarsyslwo szkoły ludo­
wej i średniej w Kralowie powzięło nie­
dawno uchwałę utworzenia związiru insty - 
tac/s aaj njących się szkolnictwem hebraj­
skie* i sprawami wychowania młodzieży 
lydawzkiol wogśle, aby wzpólnemi siłami 
przeprowadzić lśine komaczne akcye jak: 
aałoiwiia Jeminaryj h  nauczyclehAiego, kur 
» t  kiblevski*g& njedneeteintaaii n«uki 
śabrajsMoj i ipcć ęoŁaikśwankoiaptk, stwa- 
Kehilo iaspwtorata, budowa gmachów 
Mholnyeh i i  p.

2a kulisami taacy s ę ad pewnego 
czasa spó? o ta kto dał iaicyatywę do 
kon&katy towarśw aa Kaamimu podcząs 
słynnych rowRyi przep-ow .dzor.ycb dnia 
17 lutego br. „Przegląd poniedziałkowy* 
zamiatania w ostatnim numerze piama ko- 
mandaata Straży abyw, por. Ku l i c zk t  w - 
skiego, k. śi e \pplyneło io D. O O. w spra­
wia zarzutów a jkradzież sknniiskowan/ck 
towarów pociyuioaYCh przez dyrekcyę po 
licyi aałaakam Miejskiej Straży •bywatnl- 
skiej.

Z pisma lega dowiadujemy się, ie dy­
rektor policyi di.wał w sprawie skonfisko- 
w aych przy rewizyi aa Kazimierzu .awa­
rt w... ^wyjaśniania, z których pra ni ja tan- 
daneya p rzedstawiaa a sprawy mk, jakoby 
palicym prźy tej rewiiyi żadnej a przynaj­
mniej padn ądaą rolą grata u winę za ta 
eoby wianek ewenlu lnejo śledztwa pię 
wyłaaiła (saginięeie towarów 11), musiałyby 
ponieść ta czynami, które w tej rewizyi 
głeamą rolę gruy. u mianowicie wejskowość 
i Btrai obywatelska.

Wywody swoje skonstruował (dyr Krit- 
piiski — „N. DŁ*)wobec p. Generalnego 
DCagata, nie znającego tej uprawy, w ten 
spoeób, żo wojskowość W myśl rozk zóa  
Bewództwa Ocntraln^a miał? poszukiwać 
tylko broni 1 wogśle raeciy należących 4a 
sbarbn wojskowege, a abcarowi* przakro- 
esyli swój zakres dz:ałania i woraw ia 
struk^yi kaahakawali takie inne rscczy, nie- 
aaiaeąee do ekarba wojskowego jak. mąkę. 
tyt k, skórą ankaa, czem dopuścił! się nad- 
uątik władzy urzędowej.

T a j » wprawdzie wyraśaie nje pow o- 
dcitd, jadaak «kło się to wyczuć a - spoee 
ba pnemówienia.

Straży obywatelskiej zarzucił p. Kru­
piński kradzież skonflshe zaaych rraczy, 
c=em rzucił obelgę w fwari 99J „ajwybit- 
nijwym abyw«to<om Kr.i kawa, biorących 
wlym dnia adziaf w rtwizyi*...

W  dalszym ciągu stwierdza por. Ku- 
licakowski aa podstawie raportów wszyst­
kich ofisorśw, ktśrzy w rewizyi brali udział 
„że inieyatywa konfiskaty rzeczy nie ntilv- 
lących de skarbu woi kOAojo' wyszła nie 
z kół wojskowych, lecz ze strony policyi 
żo straż obywatelska zachowała się pod 
was rewizyi ataoagaanie*....

Pismo por K.iliczko wskiego podnosi 
nastśpnic, 4e ....postępowanie policyi (ped 
cms rtwizyi „N. Dz.“)  było tak;e, ii major 
dc port był zmuszony koIo południa nad 
Straśą ralicyjną postawić Straż obywatel 
ską, gdyż zachodziła obawa, ii wszystkie 
rzeczy zostaną razkradzione.

Świadkowie: Jan Szymański, byjy Na­
czelny Komendant S. O. obecnie referenf 
Ministerstwa Zdrowia w Waisa m e, Bdc 
sław Saczyń*ski profesor konserwatoryum 
Antoni Ztllt, obecny ząstępca Naczelnego 
Komendanta, stwierdzą przysięgą, iż musii- 
ła się pelicyaatom wprost przemocą odbie 
rać skrad ione rz* zy, a nawet jednemu a- 
geatawi policyi musiało się wyciągnąć rze­
czy echowane za kamizelką.

Riteczy skór,Lakowane składane były, 
jtk z powyższego wynika w remizie tram­
wajowej p iczern rzeczy we skowe odwie­
ziono w lym samym dniu do magazynu w 
Dąbiu, ki ia zaś rzeczy musian > z powodu 
niejawienia się mimo ki kakistnych wezwań 
urzędnika aprow. przetrzymać do drugiego 
di.iii p d strażą urze iników Krajowego kl- 
rzę n Odbudowy Galicyi zawezwanych 
przaa N ezdną Komondę Straży obywatel­
skiej do pilno wa ia pulicyantśw, strzegących 
tvch rzeczy (11).

Klócz ad maga»irnu w remizie tramwa­
jowej był w ręka Naczelnego Komendant* 
E O., który oddał ga rep ozentautowL a- 
rzędu aprowizacyjaego w dniu I I  U b. r. 
pi łodp- fndnic-u gdyś dopiero w tym c*a 
sio mi iw się . ‘ąawi. Ca pśibniej z tj mi

Nad«sian*.
Z* ttlujkę ł, Kia *ep»T«wU.

Dr. praw poseukejc uałychmiaet eweai. pśżalef

pokoju umeblowanego
r . i r i j « t » l e «  lub oz. — W iaiem eić w bierze 
o^łesseś Felikce ‘yWtttrs, Kraków, •rod.ske 13.

I  ehezyl aarąeeyn t »k nuini aassrj p Amalh 
Uadaer z aelirary) z p haMPaeictL. Ziarnic aa  z 
Uowege gącze pr»« -U je kwdw.z*ie 
7_________ 8tow. Fanleś byś. w Kelweryi

8 ekacyi: i troczy* nasiej kncyalci p Oieoi 
" iit *  z Wiwzchesłswie ■ p Ż f f a u e e  iember- 
( * m  j  Ternewe grahdeja s*ilecenie

■ma, Sabina Rafael i Kalmae Fiaeti
8 enuryi jaraeryn nasiej sieotry eiaai Flsch 

Wierzcho jawie t  ~.yg..1Bnt« ai Li rbergerer z 
Tareewa -jcaą s-s eu.eej pirsysatości

sieśtry a.-na, Awalia i erat Kaina*

8 el azyl nt.—zyn p Wolfa Brauna ■ p 'Peeią 
ta**4ni u Dukli tyczą Salo &zeaęś 'in

L  irens Ur.aa, Bona I Manie Brata. Berta 
N*eebeaai. Sebiaa Praekel H t r u i  bpira 

IMS i Pmkes Parsi

2  ekasyi aarącayn rn, k ~u ezłoaka r  Welfa 
Braaaa z Tealą I anlaa z Dekli aat>/ta •ardeesao 
Syraeaia
1229 Siow. .Bttk iarael'1 w Ryaiaa iwie

Z oke^yi aarączyn auszego brata Aaraaana 
Petsrfreuada »  Ja «a s p F ru ią  Pla.k a N. ■**. a
^taiajc t ri .Hue

redseistwo Petarfreani

  2 eke^yi uarąe^ra aaiaej aateakłe1 p Fepy
WbMBaer c p AUjweat Mild«rarfa*i, *y«»r wiele 
eaieeścia
tlOi ateer. śalyrelgt tyś, .łhicbijt* w Byaewk.

Z okaiyi Oaręczyn p. RśSj Hsi ;rger z p
Ąlekeaa4reai Ziaącltucheai u j h  ser*. aE te ty ­

l i  zodalaa Fipeaeberg 12Ó4
te-

2  eaaayi aarącsrn p. Bawiła l rafia s Br- ■ 
a e j j  z p teipert U e l-r  z Beliareau ifc ,"cz«l- 
pdttlMe
1AM AŚPa ^ofbeiaaśwaa z Praeiatl i

Z aha yt aarąea, . p. P ln len  Ttga s p Pyl 
Ba t i a uy.ewa i , ( r  eu-aeezhe Azamętł Beże* 
koleśf: J  beatc, flb».i- Jalrc '? u Sśaekiad

Za * “ł_csi Zrfbnft 1SC
r *  rtelaia kabin i ty t  w Jaśle ąrataie]e aerśi 

ale rwę] p , m o s ,  j p Braie Bcbaepf a eknzy. 
Jej oarąosya. UW

Z e ■ tyi zaręcz*n p. Feiwla Heilwaaaa z 
iWeMu Beetewną gratulują scfśMznie bracia Jab 
Saija bitoskiaś, Juda 5pai_i Musm Z«(kaft. Ili

Z  ekasyi awęczyn p O. Laaaauówaej a p 
Leaebarfereai z Krakowa śyecą daśe eaazęś* 

Lidya Meiferównu, Fela Leiaerś*’ 
1210 Rena Apfelbauwówan, koleśaakl

3 oLajyi zaręaiyn n tb 70*  SUenków p li 
W ariel a p Mtośleai Natowitzear Syczy serśec: 
vśzc.ędć B ,*e*
1211 śtew. .Hal*cbi]a" w Jerdaae'

2 e^aaei aaręczy nasza jo  brataak* fibr 
Bloaśeta , Faaią Friedauiua S/e<ą serśec 
.Tzczę-iś BoSe*
ltel Rocsabauaao

Z ebazyi zaręM>n przyjaciela mojego p U 
rycege Rottera z p Reginą Pelśjiaasówaą z 
bacaowa miayła najserdeczniejsze ty  zenie 
117* D -w J  i

Z etazyi zaręczyn p 
Aieksmdrem Zlegeltucheu
1176

Rńź.y riev brrgei 
zasyła serś tyci 

radzina Pi per.
Z ek_zyi raręczyn naszej lcoeha_ej cietki 

Wilk z p Chunem resslem życzą dato H i  
1177 bratanice Zetła^

Z ckazyi a iręczyn nasaej kuzynki p Mi, 
z p CblineiL Festleu życzą S7ezętiiurej prV
U7S siostry KU_

X ekanyi zaślubin brata mege C m , .  
Uert z Faaią Friedwann żyezy sr-desz*s.„S 
Boże" Sara Błondei

9 K"ezazyi zaślubin p Msfia'ege KaKeea 
»>.wa » f Faalą Sjeppal..zl Sędplszowf 
37Sirtl'v . j przysałeŚei 
RL Salomonowie Bulterewic w Ux«

2 ebuzyi awręczya p fianki RTeg z B i' 
p Melą ^eiąfbprg 1  Ffvcw-.s, s tą * -

lM  /r- R&giaa i Sam BhadiFTw*a* . Ł

M b

H*
Salemei 

Sądaiozśw—ItedhBŚw 
mnę san ai w iwiMaia 1111
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IsyiRtty Pilskią hżpfil F&stanj
nibywać r o fenu (p » potrącenia procentu): 

IM  markowe, koren., rtibiawe za
» tr II ii

M O I „ O II •>
10009

37.61 
„ 4M.96 
„ 9T6.lt 
„  489636 
„  »T61.ll

'■I

W y ^ ia *  kontroli c k f i
nrfaist sprowieacyi (aaez. Dr, Studaińiki) pme- 
nUsi-sy ssntał z kadraka ttai aatwa nL u y t r *  
■ k t  Ł. 3* 4* budynku Sakajl MinisŁ sprau is  
eyi ol. Radz wltlewsha S parter.

Pierwsza polska Matura t  sakaia podcho­
rążych w  Łobzowie, f f  4aiaah 3 i S » »Ja od­
była się w r  kola rajska irâ  \. Łobcewj astaa 
matar. uczniów, któray ukończył; ostali' rak ta, 
szkoły, pod przewodaictw-*4 krsjewt, o laspektn- 
ra, dalegowi a ago yn m Radę Bafcp‘“\, krajowy 
dra Ijfaaera. Na podstawie egzaadan iojrs leid  
zostali Q2naal dojrzałymi z adM aotaiaai: Korek 
Hoaryk i Sadowski Karpi, jedaagleiala V I R * -  
i crt, Goldosrg Ludwik i Roman, Haadt Tadeaaa, 
P  łberatc.fer R idelł, JaUMawski Deaaftius, Josso 
Józef, Kottik Adam, Piąfciawltfc Leopold, -rięk- 
szośc,'\ głosów: Larasalewlse Jia, KaalńsW Jaii 
Paolo Adam, Popiel Komar.

Spakulauye traflkantów. We środę L»fi«a  
Plockera przy ol. Diwlowsklej rozsprzoda rołs 
tylko przez kilka minut tytoi, poczerń tia&kant 
o-naji ł zebraayM tłem om , ko tytonia \nt aiema. 
Paw ea ibywatol doaiócs da i trądy oby, ko 
Płockor faktyczaio pca.aóa joercoo zapasy tyto­
niu i eygar, *itórs ckeo puśdć aa pasek. Na niajs- 
ce udali się czło* kowio st*— 7 obyw. i przepro­
wadzili rew yę. Podczas rewiiyf oka z cis ais ke 
\" sklepiku Płockera w rozmaitych szufladach 
TOajduju się w większej ilości ukryty tyto . Skos- 
Rskowano więe paczok tytoa.a ] 5 k  i 8 pu­
dełek „Britaaika." Pr< ea to-.s skoaffskowaao u 
ule »o 2 zwoj® prze dwojenaej flanali. Spisaao pro­
tokół, tytoi i cygara oddaae do dyn.k*.yl skarbu 
•  flaaaię pozortaarioao w koMead la straży oby­
watelskiej. Przy taj spoi slaeiei m i i  Myc aa.o- 
*y ke praktyki posacrf góloyefc t . Fikantów sprze­
d a j  tytoŁiu doborsmI drogam. uprawiana aą w  
dalszym ciąga?

Zjazd techników ayeiistew z zaekodiiej 
tdalicyi odbędz‘e się w lU.towie w a 1 i i  lalę U  
btu. o g. 2 i pół pop. w Malej sali kabałw prry 

dl. Krako rskiei 41.
.  tarasie m komitetu ke biot prasujący oh 

odbędzio się w sobotę, 10 maja w całl tcw, le­
karskiego przy ol. Rsdzlwiłłewakiaj 4 koueart 
spacerowy, z którego dochód -n  eoncria się aa 
tlorróną pomoc dla beirobotryah. Początek o g. 
7 wlecz.

„Dzlssl dla dzieci" W  piątek 18 maja idbę. 
dzio się w sali żyd teatru 1 t  1  pop. praodsu- 
wleale. arządzoas atarsaicm „Pomocj r . zaszkol- 
nej sierót aikelsbarskicfc-* prowadzonej przez erg. 
kobiet żyd. Na bnrdzo arezmaioesy prognun zło­
żą się występy doleci. Blaty w :zeójiej do naby­
t a  w ioxalu org. kobiet żyd. Stradom 1$ I p. of. 
Dochód przeznaczony aa siorety Nliolsburskio.

Morkaz-Haceirlni Pedbrarzie 4. W  sobotę, 
10 maja o g. 3 pop. zgromadzanie eełonków.

} Poale-Sy is. W  sobota 10 ba . o g. wpół
do 3 pop. odbędalo się s obranie partyjne.

Rozdział ekoaflskow sueyo tytonia et Alek- 
saatiifc>,.7ji.za. Sody specyaler zestaną roedaialo- 
eo saięĆŁy 18 redakcyt krek. orez o ię k ę  iabę le­
karską i . iukarateryę paiatws. Rem 1l zostanie 
ronsprzedsns as boUfce w ? o .» 'w  Ozsa 1 ilość 
ty-s nią, m i  ilodd ijłoaków. Mdrug otrzymaj3 
u l rosdzioleny międiy redsb-ye, izbę letarską 

i Prekaratoryę pnrts! ra, zoatsate otu r t ia  w 
n^blikiazi ch dsiach, ce ~*S się tycey tytoMaron- 
sprzedansge na b itjdtu w Se'-»'e, będMo w prey- 
mOtt tygodniu pedan-r *stmub, fokdns, orna 
sposób r . «  pruedanla. Tytoi tai y oo.ocr de> 
ais z Dyrencyi, azsrbu sprzedawany będnio pod 
aadzrri m tuaty obywa!

Sn k indol bnatnoinmd p* "wzymano S f -  
a c u  Aai«MBaa ze ‘oeaswaa, pwy którym zna 
loaioeo 4409 rubli, przoonaaaoayeh de wymiaay 
■a koroay. Rabie są podojranL go pochodzenia.

rpm ejM  rzetaiL. lTemrcj mm MOBaik 
Łukasik pia f al. Lobzowd&lal, p  jadnn z par 
iwrćsiła ma mięso, jako aiedobre, rwał, się na 
adą i petnrbowm ją dotkliwie.

•ozastka. Artsatewaao Teklę Iwaasklowie®, 
która wyłudziła od KowUaUch w Taniowto SIO 
Kor. za dostarcnenle cuhra, którego Vowaljcy 
ulgdy ui# eirzymsli.

Inkwoetyouowaay tytoi, Ltraż skarbowa 
Muc oo.roaowała na oworci Pinknaow. S fc .. .  1 
foldowl hoaeMiojseą iloód tytoaiu, przoainaoroao- 
go aa pasek.

Policya brakowi ha arce: k>wą!n « s n  j 1* L 
Wład. Stdchla za sprzedaż papierosów p « wygó- 
rowaaycta cenach. Sprzedawał ea podapanaoj ,t 
1 papierosy po 2 K za antakę. Araantewano 
takie wiibel * j  Wellera, który sprzedawr* t  o« 
fajkowy po 5 K za pacrkę

Plaga kieHZonl oweów. Ka dworcu pr-ytrzy- 
mał p Pr. Oehal przy waladmiin do pociąga 39 
L Jóiceda Weissa i 28 1. Loosa Adamskiego, ktf • 
Mf wyciągnęli mu z irianeoni portM z 38-®dd K 

i oddał icl w ręce pollcyi.
Ma Skałce arosatctrinc l i i .  A rłoti#go Wej- 

ciociiowskiego w chwili. Wedy skradł jakiamaf 
wioóaiakowt portfel z 370 koronami.

Samuel Kromer 1. W  skradł Pr. Kurltśewiczn 
wi portisl a przesuło 28U keronaaiL Kromora ad 
sta tiono na potieye.

Pp. Henryk 1 Chaskrl Prisdborg proszą 
nas o zazaasi asie, is nie są ideatycaal z paska- 
n o n  Prlodbcrgom. o którym doaitAiói ty w kre- 
aico wc; ~r*jazego numeru.

Skład paski r; ki w hotelu. OtreyMujcmy ja  - 
stępujące sprostowanie: n6ó»ośaio do artykułu 
; t.i>ieszczuango w krouieo >M. Di ■oamikw* z da. 
28 kwletaia br. pt. „3fe kJ pask&rałź w hotelu" — 
unrasasm po mjśii § I t ust. prań o zamieaarar- 
ile  następującego dpresłoweałe: Nia jest prawda 
jakoby Strri okywit TI dzialnlcy przy ‘MwofT#- 
wsdzonej w hotelu Hellera pray al. l i biec i  rw- 
wlayi z »  lrała 8M  litrów o ódfci, w tosa 1(8 IV  
rów koaial a, prawdą jest, iż zaaUileae u mata 
pewcą ilodć mydła, le z  ale prktdwojenaago, ni­
ci, kcaserwr,, proviaaty, cygara 1 papierosy, ato­
li w iloód aiepizekraca jącoj koaioroką potrzebę 
zaprowiantowsnia mej ro zia. i słałby Uoioaej 
a 19 e ób, oraz go&H hotelowyah i raadzuraayj- 
nych. aakarrtwem się mgdy nia trudniłem a jest 
rzeczą z.ro umiała, te bec ae wiulddsłom hotelu 
o 34 pekojaoh gościsayth 1 p>ewadaąc restaura 
cyę ma. ze posiadać zawaso odpOsriednlo do mo 

przedsiębiorstw, zapr-y kywzoiol. Ł  powa-

. J. Stowacklegi
laniem Joaisz Heller." 
itcpertnar teatr mlejaldoge ii 
Piz tak, Niabeska Komadya 
Soo«!a, Wygnany Eros 
Nledzlrk, pop. Czaple pidro w. Pani Okeoąóyna.

Repertuar m teaim powszechnego 
Piątek, Dzwony z CoraczUłe 
'•obole, Klub ka alarów
Niedziela pop. Wujaasek ARenca i Komodra o 

outewieka, który rodageweł O aa etę relaiccą, 
wiecz. Klub kawalerów.

Z SALI SĄDOWEJ.
C wff w o j a a  s i ę  s k e ń i j f i f t ?

(Od aaszege referenta yrawaiczege).

* Kwestya ta stała się  obecnie batdin 
aktualną w dzi«cżinie prgtya. Podczas wsjgy 
pozawiorann sały szereg umów nnirn. 
ttmdtr słuĄbovycn i t. mających nk » 
wiąsjwnd „prasę eads wojry". Hm iwa się 
więc pytani o, czy wojna Mtońmyto, isy fciof 
Pytanie to jsst wsaciejólnodci zasadnicze* 
cs d# umów najmą missskaam, wtdle 
których właśdciei «Umn znbswiąaH się 
podciaa wsjny mis wypowiadać miosskania, 
caynssy nis podwyższać, względnie zgsdaił 
się na redukcję onyiczu. — W tym Ms 
runka łapanie nrzed tlika dniami orzt-zo- 
nie Sądn Hajwyiscegs w Wiedniu w pro­
cesie o najem mieszkania; 9ąd Majwyiniy 
stanął et# na #wn»wista, Js wsjnn się 
jeszcze nie skoiezyia, i i  pokój ido zosM 
definitywnie podpimny prasa strony woju­
jące, 3 w nroty-ash powokł się nadto m 
rozDorządzenie Krdy słana z dnia ł l  pa  
a*r.ą 1919, wydana v  s^rawio przedawnie­
nia tormiaów, w którem "apt. wiedziano do­
kładne oznaczenie dnia zakaśczsnia wojny.

Orzeczsnio to uważam za idcu~arv 
dniruo. — Prawdą jtwt. ?o pokój staac"rciy 
nie zostłi jeszcze przez strony podpisany, 
a ie liczyć się trzeUa z iaktem, żs dawne 
oaisthi o anstryarto-węgierskii rozDadłs się 
na szereg nowych państw na jogo grudach 
pawstałych, a więc tam samem przestała 
>n5 istnieć i przestało kyć państwem wo 
jujacem. Państwa zaś pow3tałe w mie sce 
austro-węgurskiej-o nie mogą być nważane za 
paśct »a wejnjąes Lez v.zględn na howż kon­
flikty povr tałe między temi nowemi państwa­
mi, które nie pozostają w ścisłym związku 
z wojną prowadzaną swego czasu przez 
Austro-Węgry. Tak wię* należy odnoćnie 
do państw nowych, powstałych na gruzach 
państw, austro-węgierskiego, u nraiai wojnę 
za ukończoną bez względu na tok i wynik 
p«tr?ktacyl pokojowych i prz/jąś tę zasady 
odnośnie do ws-elklch amów ol o wiązywać 
mających przez czas wojny, fd y i tfiką była 
intencja stron przy zawieraniu tych umów, 
be ene trwać mają tylko przez czas to wanla 
wojny państwa auatro-węgiorskipgo z innemi 
wojującemi prńst^am*.

Przed dwoma miesiącami wytenyłm 
przed tutejszym t^dom imiouiem klienta 
mojego, wiaśdeieia dema, proces o zapłatę 
nadwyżki czyussn zrsdnkowanogo „prz-z 
czr.i wojny i żądałem zapłaty te] rujwyiki 
od 1 listtpada IRlfprzyjąwszy, że wpsiizizr- 
ttiAn 1919 rozpadło się państwo austoo-wę- 
gierskie, a femsamem należy uważać od­
nośnie do państw na jogo groza-eh po- 
zv.t *ycb wojnę za ukończoną.

Sędzia I instancyi odrzucił skargę, stojąc 
na stanowisku, że wojny nie należy uważać 
za ukończeną, jak długo trwają ekonomiczne 
skatki wojny i gospodarcze ofranieseria 
z powodu zamknięcia grania.. Zapatrywanie

f i  uważam za niesłnsane, bo ogittnło i« 
gofepndarone po ipojaie, w którą za¥7»kfa 
był c"!y śffiit, potrwić B>usaą przoe dlfi 
szsreg lat. a rozstrzygnięcie kwenłyi pi awij 
któro wymagają zawbne snybldsgo 
rama i rossrikłoaia, nic mnie byś: 
od gcspndarci,ycń skntków wojny *wŁami 
Wyrok powyśany anozepiłoss I przyj 
że -a iastiazyo Mukoopłńją ł j h j  
łMzonone przezornie slonowfolm prawie.

9r. A. 3.

Z krajn.
Napatfjr aa Źy44v aa sńaoęrf ?od 

górna ń a s ł i v  •nogaj dnia 6. bna. o g.
8 wie:a orf m wdarli się da pneiąga p 1 .  
pioTenego idąsog t z Zakopania do Kra­
kowa na otaeyi PodgnraoPłaaoow .otno 
rzo anbrojoai w kij* i z oktnykiomi .gdaón 
tu eą Zydli rznoiL się aa mocjdającyeii 
się taus Żydów ipoonęti i eh IbUv< ki­
jami. W  wagonie 3-eioj klasy pobili p. 
Uoritn  z K n  ieioako. Z togo samego wd- 
gonu wywlekli starogo tyda, ki sroga n. 
zwiaka nasz informator uw emu i odebrali 
ma zegarek. Z wagonu drugiej klasy w y­
wlekli o t p. Samaola Bncbsbauma n Sc 
kopanego, zabrali u niego zegarek i gro­
zili mu utopieniom w pobliskim stswis. 
Ns srezęócis pociąg ruszył. Daisło się m 
w obsonoóoi dwóek #Ac*rów. Zwroesmy 
uwsg? oćnośjsj koaumdms, io na stary 
Psdgórze-Płsszów napady pódabao ais aa 
zjawiskiem sportdy cznnm. PawUnają się 
one tam od Miko dni. Trochę dobcoj woli, 
a gwałtom z pewres ią kroo aię pondy 
AJo trochę dobrej woli....

Dąbrowa kota Taraawa. Dnia Id. 
z. m. oabyło się n mu zgramadconk- 
członków stowarzysnenia syonistyoaaogo 
Po przedłożoniu aprawozdania pnsr ko­
misarza to nduszu narodowaga, która wy- 
kaaała, że aa ocle fnnaaau a ar oda wago 
zebrano od dnia i. atyaania da 16 kwiet­
nia br. Lwołę 633 K. rt b, pnyshy i r ł  
do wyboru wydziału i delegatów na njatd 
da Krakowa. Prezesem wybrany aestoi 
Abusa Licht, zastępca Laib Lalłondar, 
a<krótarsem Samuel Woksier, skaibnikiami 
Aroa Haber, członkiniami wydnuUa Marya 
Hak ar i Rózia Stioglita oraz Adolf ChiB.

Delegatami na Zjazd da Krakam? 
wybrani zestali Samsel Wetslor i Abwm 
Lieht.

Ze świata.
Odwołanie antya. any-gon*. ua z sta- 

mlacklaj dalagaoył pokojawoj. jafcdasooś1 
»Bwi. Tagbl.", zaatała cafniętą btaurneya 
gene.zła . iesborga aa eaionka alaadtcLh' 
de!egacvi pakojowaj z powoda ogłoszenia 
przćsen artykułu aa t y sa m i c k i a ga .

W  jego miejsc* wckodnl gro Soopt, 
który już wyjechał do Wersalu.

H i c u 8 ^ r . S G i « i h a u a D ^

PIERWSZA

ru n u  uiiiii
K O S Z E R N Y C H

A. S. SPIKY
KRAKÓW, ul. KRAKOWSKA 5.

| poleca przedwojennej jakośd kH- 
 ̂ basę salami, cielęcą, węgierską, 
paryską, v/eroneską, pasztetową 11 d.;

| szynkę: wolową cielęcą i westfalską,
' mostek woloury i ozor wędzony po 

przystępnych cenach, hurtownie 
i częściowo.

"  B S t C B B E I S  8 IRI IH ni

g^ekeya męskiego gimnazyum żydow- 
gó w Częstochowie porzukujr od 1 
ieśnia 1919 roku

‘onisty i filologa kiasycznago
oględnie historyka i filologa

•?. weniug umowy i kwalifikacji kandy- 
llość godzin 24—30 tye- 
“fickianci zechcą przesłać swe oferty 
z odpisami świar ctw na ręce Dy 

i  gimnazjum żyaowskiogo w Często- 
•ic, ul. Szkolna 3a najpóźniej i »  dnia 

;o maja.

V f  NOWO OTWORZONY

DAR POLSKI1 B“ W ł  Kawiarnia

Kraków, ul. Stolarska 13.
wytfaje śniadania, obiady i koiacya pa przyt ęp - 
nyeh aenach. Przekąski zimna i i^orąea. CadziaA 

świeże ciastka.

Szadchcn jsft
hej którzy Mają szarekie 
n i i e i  H poeznkiwsni. 
Zgłooconie oe ,Z. H." 
le Warn o p . F. btsttors, 

Grodzka 13.

Czytajcie 
Nowy

Dziennik
Izra e l, gm in a  w yzn . w  Kętach

p0“t u‘e nauczyciela
miotów z s koły powszechnej, religU i ję 
syka hebrajskiego. Ofsrty z Dodaniem żą­
danej psnsyi należy wnieść na ręce pana 
122S J. W alda w  Kętach.

Dom w  dz: VIII
w ^SŁ1"* m ie s z k a n ie
z komfortem natychmiast wolne jeat dc 
sprzedam. Zgłaszenin pod: „Dobra *p*- 
1213 sobność** do Adm. N. Dz.

Poszukuje się

panienki do praktyki.
Wiadomość 121*

« K«Im  lihrsra, Irukaw, flirys-iiki 17,

Wratskit ntierti
kńrmelki owocowe, czekoladowe, deser*y, 
bomboniery, :rysy, lincki nia. ktk3y, vnfie 
i chałwę w najlcpszyck gatnnkaeh i pa 
b^dza prtysteparch cenach sprzedaje firma

Salomon Kalter, Kraków
ni. Dietlawskn 61. lass

Zawiadamiam P. T. Klientelę, że z dniem 
10 maja prijrjmawać będę jusna kapclt c e  

do przessywan a i przetasrwania. 
Polecam aię pan P. T. Klient Hi

J. Gross, Kraków Sir*£m
n u fab r. kap tlttszy .

Niniejszam zawiaonmisHii Sr. P . X  
Publiczność, iż otwiar*m w Rnbca 
nprdcz raainurncyi przy kaiai row- 
n aż „Panayonnt" w zakłndzia obok 

fi.- anak w «niłłi „Skawariczyka". 
Przyjmują aię dziaci jak rćwniaż do- 
r auły e t zapewniając traskliarą upiukę.

Zgłoazenia przyjmuję-.

R. BECK, Kraków
tmt Diatla łS .

Dłagolatai a cze i praf Staiaa ad^iaU

lekcyi gry na skrzypcach
1 altówce. Zgłoszeni*'pod „Emge" «a  Adm-
121.* M. Dziennika.

Młody urzędnik saedńa odm-
sriedniego ząjęeia nopołudnioweg*. 

Zgłnsnrnia do Adm. N. Diiosl p«d „ S b r* -  
im  mne wymagania *,

I  F l ^ r V l  1‘twatury, jtyy^a Iranca- 
L L i l V v  I  1 j*ieg», ,n^t;skiego I pak-
skiaga, oraz korepetycji w yakrotid gimaa- 

nysm udziela absc Iwoatka fficjot.. 
Zgłoamaia między 2—A p»p*ł. prięf nBey 
u . ! Oełębisj S, II p.

Redaktor Odpswiecrizinę H&tei Lwbsusi. — Drukarnia B. Goizbeisa. Kraków-PMgórne ul. Kdrruyftfca 18, -  Teiefoa &iS0.
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